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TARYFA oet05zENIOWAI 
1 wiersz mlllm. w dziale ogłosuń zwycz. gr. 16, 
Układ tabelllrycznv. cyfrowy skombln. 50'1. droiej. 
1 wiersz mIlIm. w nlldesłllnem . . . . . gr. 40. 
I. • w kronh:e. • . . . . . ,,&O. 
Na pierwszej tlronle 1 wiersz mlHmdr. Zt. 1 -
SZl!rokośł szpaltV ogl. zwykłych 40 mm IloŚĆ 6 szpalt 

.. • .nadesłanego· . kronlkl" I na pler. 
wsuJ sfronle &O mm. lIośł 3 sZPIlIty. 
Cała slrons ogłoszeniowa 3e mm. 6-azpaltowydl. 

Rok I. 

WJkwlntne obJ-adY Z trzech dan' po Zł 1 40 Pierwszorz.dny bule! zaopalr,ony w delikatesowe przekąski - Zamówienia 
=:..!.!!.!~::!!~=--=~==:!..-=~~==:=:.:::.....::.::!~~:.....:=~.-=:.:'= na bankielY, pr2.yjęcia etc, - Półm iski ga rnirowane. - Paszteciki, kanapki 

pOleca restauracja i Kawiarl\ia "GRAND" ALTSCHOLERA w Jarosławiu, ul. Grul\waldzka. 
r;ć§~G2=:=:3Jrz=~CA::::i~~~§§JC;;: <J ~§§J~~ 

W I e I ki w y bór czysto lnianych Rok załote"la 1909. Znana ze swej solidności Rok zBłotenł. 1909, Wszelkie SUKNA, PODSZEWKI orli ffi 
płuclen, webów, szyrtllngów, dre. inne w ttn zakres wchodzące art)'luł)'. 

IIchOw, bl.llzny stołowej, kapy FIRMA IZYDOR ARMHAUS GlOWNY SKlAD OWCZEJ WElNY 
na łóika I słoły, kocyki, kołdry Przyjmuje wnelkle um6wlenla ~ 

własnego wyrobu . JAROSŁAW, ul. Grodzka t 1. w awój zakres w c: h o d t ił c: e. 

OBICIA NA MEBLE Poleca swój doborowe uopatrz.,.)' SKŁAD TOWARÓW BŁAWATNYCH, R.zetetna usługa . C7Q naita~sze uny. 
fti<I DYWANY, tHOD!!K!, FlRANK!, PORTJERY JEDWABNYCH, WEŁNIANYCH KOLOROWYCH CZARNYCH. Dogodne warunki. ~ 

~['> "'.l(" "'Jrc=~rc=~~~§~~I~~~~~~~ ~~ 

Ach iakie to dziwne II 
Wtedy, gdy Polacy byli rozdzieleni 

pomiędzy trzy mocarstwa, nikogo nie wpra­
wiało w zdumienie, gdy dążyli do zjedno­
czenia się, pod tern, czy owem berłem, 

byleby być razem i m6dz działać wsp61-
nie, ramię przy ramieniu, Jeżeli w poje­
dyóczych mocarstwach, Polacy łączyli się 
ze stronnictwami opozycy jnemi, jeżeli sa­
mi trwali w opozycji, czy to do rządu 
w og6le, czy tei do pojedynczych minist­
rów, nikogo to nie wprawiało w zdumie4 
nie, gdyż w ten sposób zaznaczali swoje 
istnienie i okazywali niezadowolenie z po­
ciągnięć rządu, lub ministr6w. 

Jeteli jednak Polacy są zjednoczeni 
napowr6t w jedną całość państwową, je­
żeli n8 ławach ministrów zasiadają wy­
łącznie sami Polacy, jeżeli cały rząd jest 
wyłącznie polski, to musi zastanawiać i ra­
żąco uderzać w oczy, it Polacy sami. 
sw6j własny rząd podkopują, podmino­
wują i dątą nieustannie do obalenia go, 
chociażby w danych warunkach i istnie­
jących stosunkach, był najlepszy. 

Z drugiej strony musi r6wnież ra~ą­
co uderzać w oczy, że naodwrót człon~ 
~owie rządu czynią pociągnięcia nieprze­
myślane, niezdrowe, niejednokrotnie wprost 
błedne i w dalszej konsekwencji szkodli­
we. Sedno całej sprawy spoczywa w ma-

nji autokracji i chęci dyktowania i rozka­
zywania, tudzież w mattji opierania -się 
rozkazywaniom wszelkim, bez wZ21ędu na 
ich treść i cel. 

A tak opatrzne stosunki wyłoniły 

się wskutek tego, że dotychczas nie zna­
leziono żadnej drogi, ani ścieżki, kt6rąby 

Rząd i Sejm we wzajemne!ll porozumie­
niu, kroczyli. Jeden czyni drugiemu na 
przek6r i na złość, co jeden nazwie bia­
łem, drugi musi nazwać czarnem i na 
odwrót. Zata rgi niezdrowe i niesmaczne 
na posiedzeniach komisji budżetowej, na 
posiedzeniach sejmowych i t. d. są chyba 
wiernem zwierciadłem tego, co powyż 

przedstawiliśmy . 

I c6ż ma czynić Rząd w takim wy­
padku? 
: C6ż ma czynić Rząd , kt6ry przecież 
jest Rządem , a nie tadnym ligurantem 
lub manekinem? 

C6ż ma czynić Rząd świadom swo­
ich obowiązk6w wobec Państwa? 

Nie mote czynić niczego innego, jak 
r z ą d z i ć tak, jak mu interes Państwa, 
jllk mu zdrowy , rozum n.ka~uje. 

Jeteli komu stawiane są przeszkody 
jedynie dlatego, aby stawiać przeszkody, 
to wtedy przełamuje się te przeszkody, lub 
omija, niezwafając na nie, ignorując takowe 

Tak, też Rząd czyni i tak czynić mu­
SI I dobrze działa, gdyż nie wołno mu 
zniechęcać si~. nie wolno mu ustępować. 
nie wolno mu wypuszczać władzy z ręki. 

Gdyby to uczy~rt, nie chcemy nawet 
myśleć, coby się stało. 

Lepiej o tem nie myśleć. Jedynie 
zaznaczamy. jakie to wszystko dziwne, 
niczego dobrego nie wr6ży . 

Zjazd 
maturzystów IIlml\. z r. 1918. 

w niedziele 2 grudnia 1928 odbył się zjazd 
wychowanków tut. gimnazjum, którzy w r. 1918 
zdali matur4;:. 

Przybyło niewielu, jest to wskazówką dla 
przyszłych organizatorów zjazdów tego rodzaju, 
te urządzanie ich jut po 10 latach nie jest wska· 
zanem, choćby dlatego, te przyjazd do miejsco· 
wości zjazdu jest potączony z wielkimi wydat· 
karni - a b. uczniowie od nIedawna są dopiero 
na stanowiskach - nie mogą sobie wiec poz· 
wolić na podobny .zbytek". Pierwszy zjazd wi· 
nien się odbywać dopiero po 15 lalach. 

Komitet zjazdu stanowili: Dr. Stanisław Jed· 
liń~ki (jarosławł, Dr. MaurycY,Hornik (Jarosław), 
Dr. Tadeusz Rejmon (Kraków), lnt. Józef Trzas­
kowski (Jarosław), - Oprócz nich na, zjazd 
pl'lybyli wzgl. przyjechali: Alek~nder Kozłowicz 
(Warszawa), Dr. Paweł Ringe! (Ja!9sław), ,Inż. 
ZdziSław Lubowiecki OdliSka), Dr., Jgnacy Holz­
berger (Jarosław), Dr, jan Ouzowski (Lublin), 
ł,1iljanowicz Eustachy (Rpdymno), Medwed (Ro­
gużno), Dr. T_deusz Samlicki Uarosła"!'), Por. 
Mieczysław Petecki (Bielsko), Stanisław Orzebxk 

N. Gwlazdkłll 
II.t .... .i_ 

S. Baumgartena, Jarosławiu 
1 "." P. >Co 

(.I\Y naJnllsz •• 

N. Gwlazdkłll I ftaJw~ .. kszy wyb6r zab ... k dzleci~~rctl I R'wnld poleca n. zblltojłey 

sezon wielki wyltdr wyrob6w 

POLECA H A N D E L dl. dzieci I młodzleły od 2 do 15 1111. ~ I 1.1uIIrJ1 
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Wielki wybór MAOAZYN KONFEKCJI DAMSKIEJ, MĘSKIEJ I DZIECINNEJ ZAMÓWIENIA 
n. miarę wykonuje FUTER DAMSKICH 

I MĘSKICH J A R O S t A W się siłami pJerwsz o· LEON BLATT rzędneml 
UIII w splatach UL, GRUNWALDZKA I. 12, ee.! hrm pn~, 

r= 'JC -:Je::=:::: -" II Je j 

(Kraków), Dr. Roman Chotyniecki (Jarosław), niesieni i wzmocnieni temi serdecznemi i szcze­
Tadeusz Chodzicki (Sieniawa). remi wspomnieniami lal dawnych nie ustawajcie 

W kaplicy gimn, wygłosił piękne kazanie w tej zbożnej i nadal pracy, aby siać się praw­
X. kanonik Lisi ński, który między innemi wspom- dziwą chlubą zakładu naszego i społeczeństwa". 

niał o wartości uczestników zjazdu dla Państwa. W miłych i serdecznych słowach pożegnali 

Wszyscy prawie brali udział w walkach o nie- zjazd pp X. kan . Lisiński i dyr. Somag, poczem 
podległość Rzeczypospolitej: - Wielu odzna- rozeszli się ci, którzy przed dziesięciu laly wspól­
czonych. - nie dzielili losy doli i niedoli na ławach szkol-

Po otwarciu i przywitaniu zjazdu przez p. nych ..... . 
dyrektora Czckałowskiego - przemówili ówcześ- ... """"""""""""""=""=""""""""""""""" 
ni gospodarze poszczególnych klas; p. p. dyr. 
Wojtanowicz i dyr. Sontag, którzy w pięknych 
słowach przywitali swych dawnych uczniów, -
poczem w imieniu uczniów Dr. Horoik i Inż . 

Trzaskowski jako przedstawiciele poszczegól­
n)'ch klas. 

Dr. Hornik część swego przemówienia po­
święcił wspomieniu o zmarłych profesorach i 
uczniach, a mianowicie błp . Pomeranzu, profesor. 
religii mojż., wybitnemu uczonemu i znawcy nauk 
orjentologicznych i śp. Marszałkowi, profesoro­
wi filologii, bardzo lubianego przez swych ucz­
niów, następnie o kolegach śp. Władysławie Ja­
roniu, który odznaczał się szlachetnemi zaletami 
charakteru i śp. Klemensie Myczkowskim. Obaj 
padli na froncje w walkach o niepodległość. 

Swe przemówienie zakoliczy! Dr. Hornik: 
.. Do Iych, którzy uczynili nas tymi kim 

jesteśmy, klórzy nam dali karmę duchową, tru­
dem swoim i siłą swej osobistości, zwracamy 
się teraz my ich wychowankowie i uczniowie, 
z rozjaśnieniem serc, przejętych czarem wspom­
nien, z hołdem i z wdzięcznością, płynąclł ze zro­
zumienia ich pracy. Bo rozumiemy ją dzisiaj -

Nadesłane. 

Dr. Ignacy HOlzberger 
powrócił i o r d y n u j e jak 

przy ul. Słowackiego 
przedtem 

1. I. p. 

Podzlekowanle. 
Bezbrzeżnym bolem dotknięci pruz stratę 

najlepszego męża i ojca śp. Antoniego We r­
b e n c i a, wyrażamy najgłębszą i najszczerszą 

podziękę Przewielebnym Księżom dziekanowi 
Cholynieckiemu, katechetom Fedorowiczowi i 
Haśce, wikarjuszom Kulczyckiemu i Sywakowi 
za ekspertację zwłok, Wnym. Panom Dyrekto­
rom. Profesorom i Nauczycielom. Czcigodnym 
Mieszczanom z przedmieść Górno i Dolno-Le­
żajskiego, Garbarzy, Stawek, Misztali, Wielce 
Szanownym Uczenicom i Uczniom, licznym za­
stępom życzliwych osób, którzy wzięli udział w 
oddaniu ostatniej przysługi śp. Zmarłemu. 

RODZINA, 

KRONIKA. 
my, cośmy może niegdyś urnieli ją ocenić". Otobilte. W 'urzędzie skarbowym nastlłpiła 

• Trudno rozdzielić w strumieniu życia fale nominacja względnie zmiana tytułów. I tak w 
rótne - trudno powiedzieć, ile z Ireści dusz grupie I-stej, !:ostał mianowany p. Mikołaj Lew­
naszych, ile z plonów nascego tycia żródło ma kowiet. ins'pektorem, zaś p. Kołtz referendarzem. 
w tern, 'COŚcie Wy nam dali". Ale je,dno wiemy W grupie lI..giej zaś pp. Oalewicz Roman, 
napewno: jeśliśmy zdziałall coś dla najbliższych Pasterqak. Władysław, Steuer Fabian, kOnlrolo­
i dla społeczeństwa, jeśliśmy w walkach o obro- rami. Hqczyński assesorem, Dub Michał i Weiss 
nę kresów Rzeczypospolitl!j tycie kładli w ofie- Adam sekretarzami. W kasie skarbowej pp. Ko­
rze - Waszej w tern zasługi niemało. J w tern tzian Bolesław księgowym, Hordyński Stefan 
co w głębi dusz trwa nam jako fStota osobisto- kontrolorem. ~. I 

ści, co najbardziej jest nasze - znaczna część W stan spoczynku stałego przeniesiony zo­
jesl Wasza. Rozprószeni po różnych środowi· stał inspektor pod;atkowy p. Mikołaj L e w k o· 
skach, róf:nej oddani pracy zawodowej i społecz- w i c z z dniem t. stycznia 1929. po w.ysłużeniu 
nej - czujemy wobec Was Panowie zawsze pełnej liczby lat. Na posadę tę przybywa pewien 
wdzięanośc ,- :Nytsz)' ur,z4dnik skarbowy z War~wy. 

Podczas obiadu w restauracji .Orand- Alt· Ustępujący Ins:pektor odznaczał się nadmier. 
schUlera przy którym udział wzięli p. p. X. ka- ną gorliwości" w wymierzaniu podatków, które 
nonik Lisinski, dyr. Sontag i prof. Tenczarow- wzbudziły podziw :;woją wysokościIł, lecz tylko 
ski - opowiedzieli b. uczniowie przeszłość od cyfrowo na papierze, gdy t ani części nie mogła 
aasu opuszczenia Zakładu gimn. Następnie wy- wpłacił ludność. ani dobrowolnle, ani w drodze 
brano komitet, który ma się zająć urządzeniem egzekucji. Stąd powstały . zaległości znaą.ne bez 
następnego zjazdu - w osobach: Dr. Horoika • . real"ej podstawy. i 

Dr. Jediińskiego S .• Dr. Samlickiego i Dr. Cho-- Odchodzi .p. i,!1spektor przez nikogo nie 
tyniei:kiego. tałowany, ani opłakiw..,ny. Przepraszamy za wy-

'1/ końcu odczytano teleeramy i lisi)' prry- ratenle, - - Q P ł a k i w a n y - przez cały czas u­
witalne nieobecnych profesorów i kolegów. Mię- rzędowania przez podatników. 
dzy fnnymi pisał JWP. Radca Rychlik; Z t.łobntJ karty. W niedziel!:; 2. bm. za-

.Kochani , .. Tern słowem witałem Was przed kończył życie .śp. Antoni Werbel\eć ~łaśdciel re-
18 laly, wprowadzając do zakładu - prawdziY(ej alności I obywatel miasta. przetyw,zy lat 67. 
ostoji, która miała kształcił te młode um)'sły Przerze.dzaj, sj,ę szeregi mieszczan, tych 
dla chwały Boga, dla dobra Społeczeństwa l prawdziwych mie:~yn jarosławskich. i pozasta­
chluby naszej Ojczyzny. I gortka i chmurna by- jlt po nicłl nj~~łn lone luki. Byli to inni ludzie 
la ta młodość Wasza, przetywaliście wiele, nie . innego .POJo"ojli, ł~dzl.e mcdrzy, uczciwi, spokojni, 
było szczęścia w domu. bo nie było szczdcia ' dobrzy gospodarZe. troskliwi ojcowie rodzin, zda­
w Ojczyźnie. la się trz)'m!lJ"cy od ,)VszeJkich . .... ichrzeń. szano· 

.Błogosławiła Opatrzność, . wysiłki daremne wani i szanujący innych. 
nie były - j dzisiaj w nowych warunkach, Takim typowym . mleSlczanin~m, jednym z 
wśród tej nleslrudzonej pracy rzeibicie ~ przesz- ostatnich był śp . We(6eneć. 
tość niszą, dla szczęścia wspólnego. dla szczęś· Cichy, pracowitr, uczciwy, bogobojny. mi­
cia Rodzin naszych. dla chwały Tej najdrotsr.ej. .Mą rodzinne miasto, oddany e:ospodarstwu i 
Oby Bóg błogosławić raczył, a Wy kochani o-- rodzinie. . 
:ł;ywieni dzisiejszym wspólnem zebraniem - pod- Wszystkich dziesIęcioro dzieci wyprowadził 

::J Je "Je ='" 
na ludzi. Pięcioro jest jut po egzaminie dojrza­
łości i oddają się wyższym studjom, pięcioro 

kończy szkoły średnie. Cieszył się powszechnym 
szacunkiem, czego dowodem był udział mnogich 
rzesz w odprowadzeniu zwłok na miejsce wiecz­
nego spoczynku. Cześć Jego pamięci . 

Dziwne kategorje ludzi. Jeden funkcjonarjusz 
pewnej dyrekcji codziennie zagaszczał do pewne­
go lokalu i spędzał tam trochę czasu w cieple i 
przy świetle. grając w szachy i prawie nic nie 
dając targować. Uważano go za cichei!o gościa 
i przed nim się nie krylo. At jednego dnia p. 
funkcjonarjusz przybył jak zwykle, jednak zamiast 
zasiąść do szachów, poszedł wprost do pułki i 
zakwestjonował posiadanie napoju. Zrobił donie· 
sienie i od tego czasu jut się tam nie pokazuje. 
Inny funkcjonarjusz tej samej branty w innym 
lokalu ciągle popIjał. Zabrawszy z biura akta do 
teczki, szedł na miasto urzędować, a szedł w 
rzeczywistości, aby pić r Zdarzało się nieraz, iż 

mimo, że szukano go po mieście, bo przełożony 
go potrzebował i przydybywano go podweso­
lonego dobrze w owym lokalu. Uważano go za 
~ościa zaufanego_ Naraz ów funkcjonarjusz wpa· 
da do lokalu, skierowuje się wprost do szafki 
i zabiera stamtąd przedmioty niedozwolone do 
sprzedaży, robi n. b. sążniste doniesienie. nisz· 
cLf egzystencję przesiębiorstwa - i więcej się 

nie pokazuje. 
Jeżeli był takim służbistym i obowiązko­

wym powinien był to uczynić skoro tylko spo· 
strzegł nieprawidłowość, a nie dopiero wtedy, 
gdy . sympatja- z zemsty podbechtała go. 

To nie są postępowania prawidłowe i stwier· 
dzają znaną przestrogę, aby ludzi tej kategorji, 
_ strzedz się, jakkolwiek I tu nie brak funkcjo­
narjuszy spełniających z całą godnością i poezu· 
cierJ1 obywateiskiem swe obowiązki. 

.łodzl.i bywała dawniej złota, lub pozła. 
cana, obecnie mamy tombakową. Młodzieńcy do 
tego rodzaju należący, wystawają grupami przed 
różnymi lokalami, szczególnie przed cukiernią 
Hempla, utrudniają komunikację I nie dajlł !ad­
nej kobiecie przejść spokojnie, z jednych drwią, 

pod adresem różnych .puszczają" dwuznaczne, 
ordynarne dowcipy. Przysłano nam słuszne u· 
talenie i wymieniono nazwiska. 

Nie jest w interesie cukierni Hempla, aby 
przed jej oświetlonemi oknami i drzwian:ti wysta­
wiali całe kupy łazików, także nie zaszkodzi, je­
żeli Policja wieczorami zaopiekuje się szlifo· 
bonkarni. 

.. Ie udałe tłf. Salamon Dickman i S~nl­
sław Furyziewlcz ze Stryja, zostali ujeci na dwor 
cu kolejowym za jazdł: na .Iapę". Jak się na· 
stępnie okazało, 54 to niebezpieczni włamywacze, 
poszukiwani przez Wydział śledczy w Stryju. za 
popełnienie całego szeregu zbrodni kradzieły z 
włamaniem. 

. .. L.peu" prac:Jllltka. Ze szpitala powsuch­
nego zbiegła weneryczgie chora córa Koryntu 
Stefanja Konieczna, zabieraj"c • Vi pośpiechu· u­
branie szpitalne. 

Projekt zniłUenla .. tury. Łącznie ze spra­
wą omawianej obecnie reformy egzaminu doj· 
rzałości - jak utrzymuj" poważne dzienniki - w 
kolach Ministerstwa Oświaty powstał projekt 
całkowitego znies.ienia matury przy ukońaeniu 
szkoły średniej. W miejsce egumlnów dojrza~o-­
ś.ci miałyby być wprowadzone egzaminy kwalifi­
kacyjne przy wstępowaniu do niwych uczelnI. 
Egzamina takie byłyby wprowadzone na wszyst­
kich fakultetach według wzorów eeuminów, 
odbywanych na niektórych uniwersytetlch przy 
wstępowaniu na medycynę, farmacentykę i na 
niektóre wydziały politechnikI. 
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MAURYCY SPRINOER Hurtownia ł pojedyncza sprzedat J w)'poiyczalnfa 

WSZELIlEGI ItOOZAJU TOWAI(6W SZlLANNYCH, PORCELAliOWYCB I MAJOLIII 
urqutń kuchennych. nakryci. ItołoWłDO, lamp, l.tarA I n&CJ:)'Aia emaljow. 

wyroby krajowe i zagraniczne. JAROstA w, Grunwaldzka 4. 

~.================~==========~================================i. 
Śwl,ty Andrzej . Staraniem Tow. Muzyczne­

go odbyła się 2 b. m. w sali Tow. Muzycznego 
z okazji św. Andrzeja tradycyjna zabawa połą­

czona z wylewaniem wosku. W skład programu 
weszły produkcje muzykalno-wokalne. Na szcze­
.gólną wzmianll.ę zasługuje mistrzowski śpiew 

pny. Tyraiskiej, inż. Jarosz jak zwykle niezrów­
nany. ~alował naldy, że za treść monologów, 
nie obrano obecnie aktualną treśł: "Jaka szko­
da, te nie będę mógł więcej kupował kradzio­
ne~o węgla kołejowego M i .. Jakiemi środkami 

i drogami dorobiłem się pokażnej forluny~. Jak 
nas informuią, zabawa odbiegła od tamtegorocz­
nej świetności, wskutek absencji najpoważniej­
szych sfer wojskowych i cy .... ' iłnych. Widocznie 
coś tam "nie klapuje. 

Olbrzymia afera węglowa. Redakcia naszego 
czasopisma jest nieustannie zasypywana pismami 
i pytan iami w sprawie olbrzymiej afery węglowej 
na koleji. Chcąc po części, - ze wzgledu na toczą­
ce się śledztwo - zaspokoić naszych Szanownych 
Czytelników, współredaktor naszego pisma zwrÓ­
.cił się do źródła najbardziej miarodajnego z 
prośbą O ogólnikowe informacje, z kt6remi dzie­
limy się z szan. Czytelnikami. Otóż afera ta da­
tuje się od r. 1925 względnie 1926. W tym kie­
runku na wskutek doniesienia handlarzy węg­

lem z r. 1925 względnie 1926, do Dyrekcji ko­
lejowej i Innych urzedów wszczęto dochodzenia, 
Jecz jakoś w jakiś czas p6źniej akta ugrzęzły. 

Na domiar prawdziwej ironji konsorcjum tutej­
sze z p. Kuraszem na czele - otrzymało uznanie 
od komisji lustracyjnej i 10 nawet, krótki czas przed 
.delinytywnem ujawnieniem olbrzymich kradzie!y: 

Wedle ustalenia przez władze kolejowe 
brak wę~la wynosi 1.700 lon, naznaczamy atoli, 
fe jak dotąd dochodzenia ustaliły, brak jest 
znacznie wy1szy. Dochodzenia od 14 dni z ca­
łym nakładem pracy do p6inej nocy codziennie 
prowadzi osobiście komendant powiat. P. P. 
komisarz p. Wysogląd i dotychczas przesłuchał 

280 osób, ·z czego <4 osoby, a to Riehl, Koras z 
Bazan i Karakuszka zostali aresztowani i odsta­
wieni do sądu w Przemyślu . Doprowadzonych, 
a po przesłuchaniu zwolnionych było kilkadzie­
siąt osób, wśród których figurowali ' powatni 
kupcy, szczególnie jedna stara firma. Doprowa­
dzeni kupowali, wagonami, a to po 90 ton i t. d.­
Węgiel kupowali powaiui obywatele - między 

którymi znajduje się znany krezus, który swój 
majątek zawdzięcza tylko podobnym operacjom 
handlowym, a w czasach inflacji tylko paskarst­
wem dorobił się fortuny. Związani tajemnicą i z 
łatwo zrozumiałych względów - ze względu na 
.dobro śledztwa, które potrwa joszcze przypusz­
czalnie 6 tYiodni - nie motemy podał blit­
szych uczegółów, które ze względu na nazwi­
.ska w mieszanych, stanowił będą istotnie senza~ 
cyjne rewelacje. W miarę wyników dochodzeń, 
nie omieszkamy obszernie podać nazwiska i sen­
zacyjne szczegóły do wiadomości opinji publicz­
nej I uspokoił wytłumaczoną ciekawość szero­
kich sfer naszych Szanownych Czytelników. 

Kt, wyJ" .. 11 Kurs dolara ogłoszony w 
aasoplsmaeh wynosi 8 zł. 88 gr. przy wpłaca­
niu dolarów na przekaz urzędy pocztowe licq 
.dolara po 8 zł. 98 gr. i na to mają urzędowy 
wykaz ' kunu. Kto wyjsśnt tę znaczn, ' rótnicę' 7 

Gwałtu I wołaj, mieszkańcy, Magistracie I 
~rób jako to z ulicą Grunwaldzk,. Roboty koło 
budowy kanału ustanowiono z 'Powodu nieod­
powiedniego stanu atmosfery. Ulica jest pełną 
blota. ścieki pełne wody, tak, te chyba na szczud­
łach trzeba będzie chodził w poprzek ulicy. 
Mieszkańsy Pruchnika twierdZili, te u ruch jest tak 
SImo. Gratulujemy Magistratowi takleio sukcesu. 

Z Rady miejskiej . Pod przewodnictwem wi­
ceburmistrza inż. Friesera odbyło sie 4. bm. o 
godz. 6-tej wieCZÓr posiedzenie Rady miejskiej, 
na którem omawiano sprawę budowy elektrowni . 
Po wyczerpujących wyjaśn\eniach po raz trzeci 
ad hoc zaproszonego pro" politechniki lwow­
skiej p. Sokolnickiego, uchwalono w zasadzie 
budowę elektrowni - poczem przewodnicząqo 

z powodu spóżn ionej (7) pory, godz. 8.15 wiecz. 
pOSiedzenie z dalszym porządkiem odroczył do 
następnego dnia. 5. bm. zatem omawiano kwe­
stię statutu kasy oszczędności i cały szereg aktu­
alnych spraw. Z powodu braku miejsca, i ze 
względu na poważne zagadni~nia omawiane na 
tern posiedzeniu - do objektywnego omówienia 
tych spraw i wraień podczas ożywionej dyskusji. 
wrócimy w jednym z najbliższych numerów. 

Ferje świąteczne w szkołach. Zgodnie z 
rozporządzeniem ministerstwa wyznań i oświaty 
ferje Bożego Narodzenia w szkolnictwie śred­

niem i powszechnem trwał będą od 21 grudnia 
do 3 stycznia włącznie. ferje na wyższych uczel­
niach akademickich trwał będą od l S grudnia 
do 10 stycznia włącznie. 

Karygodne napady na auta. W ostatnich cza­
sach dzienniki krajowe na porządku dziennym, 
szeroko omawiały karygodn.e napady wyrostków, 
a nawet dojrzałych już chłopców na auta szcze­
gólnie na wsi. Niestety i nasze okolice niejedno­
krotnie notują identyczne wypadki. Oto znowu 
wypada nam zapisał wypadek, tern przykrzejszy, 
te w niniejszym wypadku sprawcami byli ucznio­
wie. Jak nas bowiem informują, llicz Emil jadąc 
samochodem 28 z. m. we wsi Małaniska został 
obrzucony błotem i kamieniami przez chłopców 
uczęszczających do szkoly, a to Stanisława Ma~ 
łeckiego i Romana Pióry. jak nam wiado,mo 
władze lIdminlstracyjne wydały przed niedawnym 
czasem jak najenergiczniejsze zarządzenia do 
Zwierzchnictw gminnych · .J... niestety jak Widać 
naczelnicy gmin, lego rodzaju zarządzenia zbyt 
oględnie traktują. Wskazarrem byłoby, przypom­
nął wójtom te rozporządzenia z zagroteniem 
pociągnięcia Ich do surowej odpowiedzialności 
osobistej za tego rodzaju wypadek na Ich lerenie, 
nie mniej nauczycielstwo na wsi winno młodzież 
pouczył o niebezpiecznych następstwach tego 
rodzaju lekkomyślnego postępowania. ' 

Krewkim małionklem okazał się Antoni Ma­
zur zamieszkały na Przygrodziu, który w czasie 
sprzef'Zki ze swą toną -l.- strzelił do niej z re­
wolweru, na szęście chybiając. Krewkim małton­
kiem zaopiekowała się P. P. 

Poi .. wybuchł 2 b. m. około godzinY" 10. 
w nocy, w realności Slanłsława Tomaszewskiego 
przy ul. Poniatowskiego. Potar powstał wsk'ulek 
zapalenia ściany od żelaznego pieca-o Dzięki na­
tychmiastowej energianeJ akcji miejskiej straty 
potamej, patar zlikwidowano. Szkoda minimalna. 

CzelO nłI ~ 1 Nieznany sprawca s~kradł ' 
30 7. m. w nocy z werandy cukierni Hempla, l 
rekląmę kinową .Sokoła-. 

PomY'łłowf ouołcl. ~ nocy 26 na 27 z. m. 
przybyli do mieszkania Wiktorjl Bazan, nieznany 
mętczyna z koMel, - pros"t4c' o chlt~b, tytoń i 
pleni~le dla przyaresztowanego męta, którego 
ma się odstawić do Przemyśla. Bazanowa dała 
nieznanym tylko jedzenie dla ~ęti, rano zaś 
przekonała się. że padła blian, wyrafinowanych 
oszustw. 

WłIIIIanll dokonali, nieznani sprawcy przez 
oderwanie kłódki w 61c1ermicy I wybicie szyby 
do magazynu luka Starkmana, sk,d skradli cu­
kier i orzechy warlości ISO zł . 

Awantury wywołał w mieszkaniu J6zely 
Flecz, niejaki Eugeniusz Osieczko, który w .roz-

targnleniu" począl strzelać z rewolweru. nikogo 
na szczęście nie trafiając. 

Zamiejscowy "operltor" cudzej własności w 
potrzasku. Nasza wszędobylska P. P. nie odniosła 
się widocznie z sympatją do Satamana Garweicha 
l Krakowa. którego 3 b. m. przyaresztowała za 
włóczęgostwo. l miała te! raci~. Jak się bowiem 
okazalo. naszego Salamoua P. P. w Krakowie 
poszukuje za kradzież i OsuSIWO. Zamiejscowego 
ftoperatora& cudzej własności oddano sądowi. 

Klub Mluzcza6skl urz_dza dzH, w sobotę 8 bm 
Wi~ct6r towarzyski pOłączony z konctrlem i tąncami. 
Goki~. wprowad:r.~ni przez cdonków klubu, mile widziani 

~~~~~~~~~@~~~ 

~ BAQNośtr ~ 
~ iołądek niezaniedbany ~ 
~ ma ten (li 
~ Kto pije p i w o grzalle fll 
~ PRECZ z OGRZEWACZEM I ~ 
~ A p a r a t nowoczesIlY ~ 
fll SENZACJA. ~ 
~ z JEDNEJ BECZKI fll 
~ P I W o ~imne. ciepłe I gorące El' 
lIS N. i,d.nle P. T. Oolcl 6!l 
f§3 P i w o podawane z dom\eszką cukrową ~ 
~ mieszanką m i o d o w fi i P o r t e rem. g] 
~ TYDZIEŃ reklamowy od 7 do 17 bm. ~ 

~ 
Ceny normalne. - Lokal odnowiony I 
l urz,dzony wetlle nowoc:zesnyc:h wym.,.~. 

Bar ameryka"skl 
~ JÓZEF BEER 
~~~~Ii1~ 

Perlmuttera Ultramaryna 
Jest baw%Cltdn1e aafle,.q I aajw7dalnle]ut farb, 

do BIELIZNY. ul6w MAI.:AHKICH 
Odznaczona na w yl't a w a c h .. Bruksseli, 
Medjolanle l Pary tu ZŁOTEMI MEDALAMI. 

liu .. Falrjtl CH. PERLMUTTERA 
LWÓW, Słoneczna 20. - - WNtdzle do nabycia. 

BANK ROLNICZY 
Spółdzielni. urcJe'lrow.n. a o.r. odp. 

W JAROSŁAWIU. 
ul. Słowlckle,o L. 5. 

Doslarcza w bletącym sezonie: 

M I k U C h Y słonecznikowe. lniane, 
sojowe, kokosowe i palmowe, 

O trę b Y tylnie i pszenne w całowa-
gonowych ładunkach idetajlicznie 

Sortownik) do zlemnllków. 

Siekacze do buraków 

p • r n ) k I Ventzklego o pojem"'" 
ności od 3S do 630 litrów, 

A Jednok OBUlIlE T A N I O 

kupuje się najlepiej u 

MAKSA KLEINA 
JAROSŁAW, Grunwlldzka 17. 

= SNIE60WCE ,. celle luryczlfj. = 
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NA RATY. 
nRJTlłltSZE 

NA RATY. 

trddlo zakupnl U b r iI ń m,sklch 
I .zlrclnnych oraz p ra lU d z I lU B 
konuukl IiIkoplańlklB 

~ LEON SCHWARZBER6 
dawniej K iii E B E L 

JAROSŁAW, Rynek I. 5. 

F utrl, wierzchy na lutni, ... ,1'"1. bundy, kurtki 
do polowlnia, plaslae studenckie i dziecinne 

oru wszelk, konfekcj( męs«4 ,otow" .. kolet 
do miary polea po cen.ch bardzo przYlłępnych 

LEON BRANDES 
dawniej HEILMANN KOHN I SYNOWIE 

JAROSŁAW, Grunwaldzka 14. 
Udziela liii kredytu na lIIoeodnych warunkach . 

U Inni p.,1 p.óCloch U 
\U .. IMPERJAL" \U 

"

wytrzymuje. d ł u t e j nii " I 
cztery IOne pary. 

li 1._ .... _- li 

"

Poleca DOM TOWAROWY " 

.. IMPfIUAL" " Jam/awll 

lIudawll.1 IIIllIrl.Unll. 
Bliisza lO,adomość i warunki 

M 
Y 
D 
Ł 
O 

~ ,/ . " :. 

Znany magazyn towarów 
sukiennych i bławat nych 

A 
L , 
B 
O 
R 
I 
L 

MAKS KOHN 
JAROSŁAW, Grunwaldzka 4. 

Poleca na luon zimowy Iw6} bogato zlopalno 
nl magu)'n w nowoAdach dla Pd I Pan6w. 

Równocześnie zawiadamia, te 

przyjmuje zamówienia na ubrania marynar­
kowe, smokingowe, palta I t u t r I męskie 

z wykwinmych materjałów bielskich i angiel­
skich,wykonane przez pierwszorzęqne siły 

fachowe . • 

l <PlBTZDBR 
JAROSŁAW, Grodzka 13. 
Rok z.folenl. t888. - Telefon Nr. 145. 

_ polec. _ 
farby, pokoaty, likiery, ma.y;do ZlpuIlczanła 
podłóg , p,dzle, uczotkl do froterowania, 
f.rb, do obuwia "W IIIt r ,- we wU)'Itkłch 
kolorich, klingeryt, amury ubeałowe I gra­
fitowe, unury minlochowI. łój , prztdzlwllłp. 

S kła d cementu, gipsu, teru. 
F.br)'CZIIY akta~ _ ....... w.J I ~J 
Sld oke. Kutnlcłtl 04wltClm, ..... k ...... -. 
mat trzcinowych, COIIoI I płyt _towych (Ra. 
deburpldehl, gliny ..... t.w.J I wozolclclo .... 
torJałOw w zakrel bodownlc'IW. wohodqcych. 

Ceny konkurencyjne t 

Nr. 5. 

~ ADOLF BLOCHER 
1111" Iklll 11111kl l ~ 1111111111 1I111111,1~ 

w JAROSŁAWIU, u\. 3. Maja 1. 
(dawniej a:mach straty potarnej) 

Teidon Nr. 165. 
pOleca do del.jlicznej i ... ·agonowej dostawy: Ce-
ment portlandzki, waphO gips sztukatorski i alaba-
strowy, wapno hidrau :iczne. cegły i 21inki szamo- ! 
towe, płyty piekarskie (Radekurskie), pi ece kaflo-
we, dachÓwki szkla ne, trzcim:, asfalt, karbolineum l 
ter, smoły, pap4; dachowlI i izolacyjną (Ku:tnickie-
go) oraz farby, pokosty, lakiery, terpentyny, kredy 
pendzle, pasty do pOdł6g, klin)(erit, asbest, sznury 
asbestowe i wszelkie Inne materjajy w zakres 

budownictwa wchodzące. 
Towary pierwSlorz4;dnel Ceny konkurencYjnel 

Warunki zapłaty według umowy. l 

MA KS FLlEOEL 
Towary kolonialne, delikatesy I pnybory r'" W e, 

Własna palarnia kawy. 

W JAROSŁAWIU, ul. Grodzka 17. 

Zawiadamia, że nadeszły lampy 

elekt ryczno-gazowe w wielkim wyborze . 

" 
[
~~~~~~~~~~~~~~~1 

ZnRnR fi 
~ NAJ STARSZA PIWIARNIA ~ 
~ HERMANA SEOERA Q 
~ JAROSŁAW. u\. Grodzka ZOo ~ 
!l Zawsze świete piwo żywieckie. ~ 

~~Cł'JD.llC!\roDI7~C7QC7Q["3'iJi2llC1'\:CU;D.llI7'~~I7'~~ 

Najlepszy krajowy wyrób 
uznany przez 

P I W O BUTELKOWANE 
jest kwasem WIlgiowym. 

Zast,pstwo: W JRRDSIiRWIU 
ul. Klllńsklelo. 

KUD 
SZWEOZH6 
wiROW' 

== NA RATY == , '" Znak Ja~o~c1 •. \e~tł' jlwarand. 
n~lepsz .. p I oI'W" 

W iWIEClE SEPARATORA, 
A WI4tcLwskazóWll. przr 
ZAKUPNIE M A S Z Y N y. 

> 
POSZUkuje si. ZIlshuXów. 
W1d •• .u " A'IIIIJslnąl .. EąraII Jam/." 

__ U_I_I:::e~~::~; ~ior , EIIAMEL~-~SCIł~~F~fIIA~"~. ~~~~~~~~-DrUkarnia S:-Baumgaroena w Jaros!awiu-:- ---" --=--
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